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p liw ie uznaw ały prym at papieski, lecz n ie w  takim  zrozum ieniu, jakie mu 
w ów czas nadaw ali sam i papieże. Pom im o niesprzyjających w arunków  w  okre
sie postępującego centralizm u papieskiego, idea kolegialności zdołała się utrzy
mać i przynieść pew ne rezultaty  w  uchw ałach Soboru W atykańskiego II. 
W jego św ietle  następuje sw oista rehabilitacja zdrowych treści eklezjologicz
nych zaw artych zw łaszcza w  X V III-w iecznych  kierunkach episkopalistycznych  
(gallikanizm , febronianizm , józefinizm ).

K sięga pam iątkow a posiada w ie le  interesujących opracowań szczegóło
w ych, które pogłębiają znajom ość dziejów  soborów  pow szechnych. Z różnych  
racji k ilka z nich w arto w ym ienić. K. G a n z e r  przedstaw ia polem ikę S tan i
sław a O r z e c h o w s k i e g o  i kard. Stanisław a H o z j u s z a  na tem at eku- 
m eniczności Soboru Trydenckiego (Zur Frage der  Ö kum eniz itä t  des Konzils  
von Trient. Eine Auseinanderse tzung zw ischen  Stanislaus O rzech ow sk i und  
Stanislaus Hosius,  s. 357— 372). R. Z i n n h o b l e r  analizuje obraz P i u s a  IX  
lansow any przez katolicką literaturę tego okresu, k iedy to ku lt papieża przy
jął form y i rozm iary dotąd nieznane w  historii (Pius IX. in der  katholischen  
L itera tu r  seiner Zeit . Ein B austein  zur Geschichte des Trium phalism us,  
s. 387—432). H. J. P o t t  m e  y er ,  Enany z gruntow nego dzieła na ten  tem at, 
obrazuje przem ianę, jaka zaszła w  X IX  w ieku, kiedy początkow o w  Europie 
(poza W łocham i) n ie głoszono nauki o nieom ylności papieża, a po 70 latach  
doszło do jej zdogm atyzow ania („Auctoritas suprem a ideoque infallibilis". 
Das M issverständnis  der  päpstlichen  U nfehlbarkeit  als S ouverän itä t  und  seine 
historischen Bedingungen,  s. 504—520). Zwraca uw agę brak jakiegokolw iek  
opracow ania pośw ięconego koncepcji soboru w  dobie Vaticanum  II, kiedy  
m im o w szystko nastąpiły  pew ne przekształcenia teorii soboru. K sięga stanow i 
in teresujący zbiór szczegółow ych studiów  z dziedziny h istorii soborów  pow 
szechnych.

ks. H enryk  Bogacki SJ, W arszawa

Ferdinand KLOSTERM ANN, G em ein de  — K irche  der Zukunft.  Themen, D ien
ste, Modelle,  Freiburg im  B reisgau 1974, Verlag Herder, 2 tom y, s. 447 +  364.

Przeobrażenia w  dzisiejszym  św iecie , szczególnie w  um ysłow ości i posta
w ach ludzi, skłaniają K ościół do przem yślenia na nowo sw oich zadań i rea
lizow ania ich w  życiu zgodnie z w ym aganiam i obecnej sytuacji, która zaw ie
ra w  sobie znam iona kryzysu. D aje się zauw ażyć, jak zm niejsza się i traci 
na znaczeniu to w szystko, co nosi charakter kościelny. Ludzie coraz mniej 
identyfikują sw oje spraw y relig ijne z instytucją K ościoła, z jego form ułam i 
w iary i norm. W zrastają w ew nętrzne czyli duchow e, a także zew nętrzne w y
stąpienia z Kościoła. W ielu n ie m oże rozpoznać już oblicza C hrystusa w  oglą
daniu i przeżyw aniu konkretnego Kościoła. W zmagają się konflik ty  w  róż
nych dziedzinach z w ładzam i kościelnym i. Ś w ieccy  i księża m ają je z b isk u 
pam i, teologow ie —  z przedstaw icielam i oficjalnego urzędu nauczycielskiego, 
biskupi i konferencje biskupów  —  z centralnym i w ładzam i rzym skim i. W n ie
których krajach pow stają K ościoły podziem ne. Zdaje się zakrawać to na zde
cydow anie otw arte bunty. D yscyplinarne zarządzenia z pow odu kryzysu auto
rytetu i posłuszeństw a okazują się coraz m niej skuteczne. Do tego dochodzą 
rezygnacje księży, sporadycznie naw et biskupów  z funkcji kapłańskich  
i zm niejszenie się liczby pow ołań kapłańskich.

A by K ościół m ógł spełniać skutecznie i  ow ocnie sw oje posłannictw o w  tak  
zm ienionej sytuacji, m usi dostosow ać rów nież sw oje struktury organizacyjne 
do w ym agań i potrzeb w spółczesności. Tem u chce służyć choćby w  m ałym  
stopniu om aw iana książka.

A utor jest znanym  pastoralistą w ykładającym  w  W iedniu. Ma w  sw ej 
dziedzinie już godne uw agi osiągnięcia. K ilka tez zaw artych w  tej książce  
w yłożył po raz p ierw szy w  roku 1967 w  H olandii na sesji roboczego koła eu 
ropejskich czasopism  pastoralnych. U kazały się pod tytu łem  S tr u k tu ry  K oś-
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ciola j u t r a ł. N iektóre poruszył w  w ykładach w  Salzburgu w  roku 1970, nie 
będąc w  stanie ich  bliżej uzasadnić. Zostały w ydane pod tytu łem  Gmina  
C h r y s tu s a 2. W przedstaw ianym  tutaj dziele podaje rozw ażania na tem at obec
nej sytuacji w  św iecie  i  w  K ościele. Przedstaw ia posługi w ym agane w  K oś
ciele. Podsuw a m odele struktur do realizow ania w  praktyce.

Całe dzieło składa się z trzech części, w ydanych w  dw óch tomach. 
W pierw szej części rozważa Ferdinad K l o s t e r m a n n  te  zasadnicze m yśli 
z ew angelicznego orędzia Chrystusa, które służą jako kryteria do oceny kon
kretnych struktur w  K ościele. A nalizuje podstaw ow e założenia, w edług któ
rych kształtuje się organizow anie K ościoła. N ależą do nich stw ierdzenia, że 
K ościół jest gm iną Chrystusa, C hrystus jest Głową K ościoła, fundam entem  
K ościoła są apostołow ie i prorocy, a źródłem życia K ościoła jest sam Duch  
Św ięty . K ościół w in ien  służyć innym , nie tylko już ochrzczonym , ale także 
tym , którzy jeszcze do niego n ie należą. Ma przecież charakter m isyjny. 
Wśród w ielu  elem entów , które w yciskają  sw e piętno na w spółczesnych struk
turach K ościoła, szczególne m iejsce zajm uje zasada rów ności, braterstw a i do
cenianie działalności charyzm atycznej.

Opierając się na tych  rozw ażaniach i p łynących z nich w nioskach, autor 
om aw ia w  drugiej części rozwój posług i funkcji w  K ościele, ich aktualny  
stan oraz ich w zajem ny stosunek do siebie. Przede w szystk im  zajm uje się  
funkcją prezbiterów, w spólnot zakonnych i katolików  św ieckich . Szczególnie  
dow artościow uje w  K ościele rolę tych  ostatnich, idąc za Soborem  W atykań
skim  II, szczególnie za D ek re tem  o aposto ls tw ie  św ieck ich  i za ogólną ten 
dencją w e w spółczesnym  św iecie, która dom aga się w iększych  praw  i obo
w iązków  dla katolików  św ieckich.

Część trzecia ukazuje konsekw encje i w nioski, które w ynikają  z przed
staw ionych faktów  i rozw ażań oraz jak w edług nich mogą się kształtow ać  
struktury w  K ościele dzisiaj i w  przyszłości. R ozważania i propozycje doty
czą struktur o szerokim  zakresie. N ajpierw  zajm uje się autor organizacją  
diecezji, jej terytorium , w ielkością , sposobem  kierow ania, organam i służebnej 
w ładzy czy organizacjam i. N astępnie przechodzi do przedstaw ienia struktury  
parafii, roli proboszcza i w spółpracy całej w spólnoty. N ie pom ija rów nież sub- 
struktur m iędzyparafialnych kościoła diecezjalnego, jak np. dekanat. B lisko  
dw ieście stron książki pośw ięca strukturom  o charakterze regionalnym , kra
jow ym  i na końcu ogólnokościelnym .

O pełnym  znaczeniu i praktycznej w artości om aw ianego dzieła św iadczy  
nie tylko jego ce l i treść, lecz także aspekt form alny tej pracy. K l o s t e r 
m a n n  opiera się bow iem  w  sw oich rozw ażaniach na w iadom ościach zebra
nych z terenu, a w ięc  na m ateriale dośw iadczalnym . Czerpie go niem al 
z w szystk ich  krajów  św iata , a przede w szystkim  z tych , w  których panuje  
język  niem iecki. D zięki tem u książka posiada znaczenie ogólnokościelne.

Autor przedstaw iając w yczerpująco poruszane zagadnienia, uw zględnia  
praw ie w szystk ie  istotne problem y w e w spółczesnej m yśli teologicznej, co 
w skazuje, że ta  praca m a charakter interdyscyplinarny. W ten  sposób ukazuje, 
jak różne dziedziny teologii czy socjologii mogą w spóln ie służyć praktycznej 
działalności K ościoła, gdy ich  rozw ażania i w niosk i są zebrane i opracow ane  
pod jej aspektem . O m awiana książka jest napisana językiem  blisk im  życia  
i zrozum iałym  nie ty lko dla fachow ców , dzięki czem u m oże z niej korzystać 
z w iększym  pożytkiem  każdy, kto in teresuje się zagadnieniem  struktur w  K oś
ciele.

Warto zaznaczyć, że autor zajm uje um iarkow ane stanow isko w  spraw ie  
odnow y Kościoła. Jest ostrożny w  sw oich w nioskach. U waża, że przy w pro
w adzaniu zm ian należy zachow ać złoty środek. U trzym uje, że konieczne jest

1 Die S tru k tu ren  der K irche  von  morgen,  IDO-C, Doss. 67-23.28.29. 
г Die G em einde  Christi ,  A ugsburg 1972.
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ciągle odnaw ianie s î q  K ościoła w  duchu Soboru W atykańskiego II, ale bez 
nieprzem yślanych i nieodpow iedzialnych posunięć. N ie jest w ięc zw olennikiem  
zm ian za w szelką cenę. Taka postaw a i takie poglądy mogą służyć spotkaniu  
i jednoczeniu się różnych ugrupow ań w ew nątrz K ościoła katolickiego, a m ia
now icie zagorzałych zw olenników  zm ian i reform  oraz ich przeciw ników . Da
leka jest w ięc ta praca od szerzenia zam ętu, niepokoju i różnych podziałów  
wśród duchow ieństw a i katolików  św ieckich . C hce jednoczyć, a nie dzielić.

F. K l o s t e r m a n n  rozpatruje struktury K ościoła w spółczesnego przede 
w szystkim  z punktu teologicznego. A  w ięc  u podstaw y postulow anych reform  
ew entualnych  w idzim y w  książce g łów nie racje teologiczne, a nie socjolo
giczne.

Zarówno treść jak i form a om aw ianego dzieła w skazują, że jest ono prze
znaczone dla szerokich kręgów  ludzi, a n ie tylko dla jakiegoś grona specja
listów . Przedstaw iona analiza sytuacji, ukazane zasady i m odele mogą w  n ie
jednym  pom óc każdem u duszpasterzow i, zainteresow anem u działalnością pa
rafii, dekanatu, diecezji, konferencji b iskupów  czy centralnych instytucji 
rzym skich. K siążka F. K l o s t e r m a n n a  jest pom ocna zarówno dla teore
tyków , jak i dla praktyków . Jedni i drudzy mogą znaleźć w  niej odpow iednie  
dla sieb ie treści. Może w ięc ona być pożyteczną pozycją w  b ib liotekach teo
logów  pastoralistów , w  sem inariach duchow nych diecezjalnych i zakonnych, 
jak rów nież w  now icjatach i w  każdej bibliotece, w  której duchow ni i św iec
cy szukają w iedzy na tem at, jak organizow ać życie K ościoła zgodnie z dzi
siejszym i potrzebam i re lig ijn ym i.3

ks. Jan T om czak SJ, W arszawa

P raktisches W örterbuch der  P a stora l-Anthropologie. Sorge u m  den  Menschen,  
W ien-F reibu rg-B asel-G öttingen  1975, V erlag H erder — V andenhoeck und 
Ruprecht, s. 1227.

R efleksja nad duszpasterstw em  obejm uje człow ieka i Boga, a jeszcze ści
ślej m ów iąc stosunki, jakie zachodzą, a zw łaszcza jakie pow inny istn ieć m ię
dzy Istotą N ajw yższą i ludźm i. W działalności duszpasterskiej chodzi bow iem  
o ukazanie Boga ludziom  i o zb liżenie ich  do Niego. Każdy, kto zajm uje się  
tym  zadaniem , m usi znać nie ty lko  orędzie Boga, skierow ane do św iata , ale 
rów nież ludzi z ich  problem am i w  różnych sytuacjach życiow ych. Taka zaś 
znajom ość spraw  ludzkich konieczna w  pracy duszpasterskiej przerasta m oż
liw ości jednego człow ieka. W iedza o ludziach, czy li antropologia tak się już 
w zbogaciła  i  rozrosła, że z konieczności podzieliła się na w ie le  dziedzin i ga
łęzi. Im  w ięcej duszpasterz w  sw ej pracy uw zględnia całego człow ieka, tym  
skuteczniej m oże trafić do niego i skierow ać go ku Bogu. A  tego nie można 
osiągnąć bez korzystania z różnych dziedzin w iedzy o człow ieku.

Te i inne racje m ieli na uw adze redaktorzy i autorzy, w  liczbie 164 osób, 
gdy przystąpili do przygotow ania om aw ianego słow nika. N ależy zaznaczyć, że 
w szyscy  pochodzą z krajów  języka n iem ieckiego. P isali ten słow nik  nie tylko  
z m yślą o tych, którzy n iejako zaw odowo zajm ują się duszpasterzowaniem , 
lecz rów nież pragnęli służyć każdem u, kto poczuw a się do obow iązku pom a
gania innym  w  drodze do Boga. Jako najodpow iedniejszą przyjęli form ę słow 
nika, w  którym  każdy zainteresow any łatw o m oże znaleźć om ów ienie poszu
kiw anego zagadnienia. K orzystanie u łatw ia  alfabetyczny układ zagadnień w ła 
ściw y słow nikow i.

W ponad 1100 hasłach autorzy językiem  zw ięzłym , a rów nocześnie zrozu
m iałym  także dla n iefachow ców , podają w iadom ości z dziedziny pastoralnej 
antropologii, a nie postoralnej teologii. A  zatem  w  słow niku znajdują się tylko

3 Por. jednak E. W e r o n, G ib t es e inen spezifischen Laienapostolat?  Col
lectanea Theologica 45(1975) zeszyt specjalny, 183— 194; t e n ż e ,  C zy  is tnieje  
specyf iczne aposto ls tw o  ludzi św ieckich?, ta m że ,  46(1976) z. I, 219—231.


